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Przedpłata w y n o ii:

w Krakowii,
miesięcznie 1  zlr., 3 ó  cnt., kwar­
talnie 4  złr., półrocznie 8  złr., ro­

cznie « «  zfr.
Za odnoszenie do (km u dolicza zię 

i d  cnt. m iesigczife.

Na prowincji I w oałe, monnrchjl 
Austro-M ęgierskiej:

miesięcznie fl złr. 7 0  cnt., kwartalnie 
& zlr. półrocz flO  złr., rocznie 9 0  złr.

Numer pojedyńczy O  cnt.

KINDER POLSKI
wychodzi codziennie o godz. 8 rano.

Cena ogłotzen;

Za w.ersz petitowy, lub ego’miejoOe, 
za pierwszy rtł, i O  cnt , za nastę­
pne po A  cnt. —  Drobne ogłosze­
nia zwykłym  drukiem po S  cnt od 
wykazu, tłustym drukic m po A  cnt. od 
wyrazu. Minimum ceny drobnych ogło­
szeń 9 5  cnt. „Nadesłane11 9 0  cnt. 

od wiersza.

A dres dla telegramów  

„ K U R j E R “ — K R A K Ó W .
Ręk -pi rów Redakcja nie zwract

R E D A K C J A A  O  M  T  K T  X  S  T  R  A  C  J  A : u l i c a  S z e  w  s i t a  I V  r  7  I .  p l e t r  o .

Jubileusz galicyjskiego Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego we Lwowie.

i .

Dina dzisiejszego zasłużo
na ta instytucja jubileusz półw ieko­
wej swej, a wielce zbawiennej dla 
kraju działalności.

Pięćdziesiąt lat rzetelnej pracy, to 
okres bardzo znaczny, to zasługa  
bardzo wielka, to chwila, w której 
godzi się objąć choćby przelotnem 
8p *jrz( nit m olbrzymia działalność po 
tężnej dziś instytacji, która z n ie ­
znacznych zawiązków, dzięki obywa 
telski mu poczuciu swych przodowni­
ków, wyrosła na olbrzyma. A  wyro 
sla nie na kwiatach samych, lecz  
wśiód walk i zawodów, wśród utar­
czek codziennych prawie, wśród prze­
szkód, stawianych instytucji ze stro­
ny wrogich, obcych nam żyw io­
łów, które nie zbyt cbętnem okiem  
przypatrywały się rozwojowi naro­
dowego zakładu finansowego, zwra 
cającego baczną uwagę na p o l s k i  
kapitał, p o 1 s k  przemy sł, p o l s k i  
dobrobyt. Zakład ratował polską 
ziemię przed obcym wyzyskiem . W 
zarządzie drgała polska myśl, któ 
rej nienawidzono a drgała taką siłą, 
że nie można jej było stłumić.

„Po politycznym pogromie O jczy­
zny i następnych klęskach kraju, 
dworowi szlacheckiemu dortało się w 
udziale zadanie podtrzymania ducha 
narodowego w ciemnych czasach 
zwątpienia aż do chwili przebłysku  
lepszych dla narodu nadziei. Zada 
danie zaszczytne, lecz do spełnienia 
trudne Na tern stanowisku wytrwał 
drrór szlachcica lat dziesiątiłi, lecz 
siły .iego  podkopywane ekonomiezuie, 
poczęły s ła b n ą ć ... Chwiejący się 
gro ch ;ego podparł w chwili kry­
tyczne5 Iustytut kredytowy swoją 
pomocą —  i oto n a r o d o w a  misja 
tego instytutu11.

T e słowa, skreślające dzieje To  
warzystwa kredytowego, wiernie od­
dają tendencję pracy, która w ciągu 
pół wieku stworzyła w kraju taki 
zakład finansowy, nawskróś narodo­
wy, zauład tej miary, co nasze T o ­
warzystwo kredytowe.

1)trojaki więc cel miało prz- d 
sobą Towarzystwo : polityczny i e- 
konomiczny. Ten ostatni był w ła­
ściwie g łów nym , dominują ym na 
oko Lecz w uaszem położeniu po­
lityczny wzgląd musiał wziąć górę.

„Instytut kredytowy ziemski -  
mów Sejm stanów galicyjskich w 
adresie do cesarza w roku 1837 —  
nie powstaje w celach spekulacji 
prywatnej, ani też dla wygody  
lub korzyści małej liczby osób , 
lecz powołuje go do życia s m u t n e  
p o ł o ż e n i e  k r a j u ;  przeznacze­
niem jego ożywić cyrkulację, pod­
nieść kredyt powszechny, wartość 
dóbr i ich dochody, a tak, d ź w i- 
g a j ą c  g o s p o d a r s t w o  i p r z e ­
m y s ł  r o l n i c z y ,  o ż y w i a j ą c  
w s z y s t k i e  p o ż y t e c z n e  w t y m  
w z g l ę d z i e  p r z e d s i ę w z i ę c i a ,  
p r z y ł o ż y ć  s i ę  do  p o m y ś l n o  
ś c i  w s z y s t k i c h  t e g o  k r a j u  
m i e s z k a ń c ó w . 11

W tych słowach tkwiła potężna 
m yśl, wielka s.ła i duch ożywczy, 
ciążący  ekonomiczne względy ze 
Względami stokroć wyższem i, naro- 
dowemi, pod hasłem obrouy ojczy 

ziemi i co z tem w nierozerwal 
związku, obrony tradycji naro- 

d°w ęj, mowy polskiej i praw naro-
do*ych.

. ^ ic  zatem dziwnego w twierdze- 
I,1U> że zakład ten, to kość z kości 
‘ ł8zej, to nasza krew, nasza praca, 

nasza zasługa i nasza duma. Nic 
też dziwnego, £e między zakładem  
a . Uar<>deui taka nierozelwalna spój­
nia. Gały naród święci dziś z To  
^.ar^y8twem krcdytowem dz-eń wie! 
ki, dzień piękny, świadczący o wiel

j . Zas°bacb ducha narodowego 
polskiego j 0 8kutkach rzetelnej, wy 
trwałej pracy, którą ożyw iała —

O j ,* ,  i ' ,  7.

\

niej naprzem y w dalszych artyku­
łach.

Pod

Takie znaczenie ma dla kraju
dzisiejsze święto, o którem obszer

Sprawozdacie z narady międzynarodowej part; 
socjaliłtycznej w hotelu Kleina.

Już z plakatów, sapow.adającyoh ,viet- 
n :e zgromadzenie robotników „przy ulicy 
Gertrudy11 wnosić było można o charakte 
rze i zasadach przywódców tego ruchu.- W  
naszem m ieście nie ma ulicy Gertrudy, T o ­
masza, Jana, ale fiw Gertrudy, św. Toma­
sza i t. p. Publiczne odmawianie tego ty- 
tuln imionom Świętych, zdradza niechrze­
ścijańskie zasady.

Tak m yśleliśmy sobie, czytając plakaty 
i rzeczyw ście przypuszczeni! nasze oka­
zały cię aż nadto prawdziwemi, co z prze­
biegu posiedzenia robotników łatwo o są ­
dzie można.

Zagaił s. sję tow. K u r o w s k i ,  wyraża­
jąc ubolewanie, że robotnicy zgromadzać 
się muszą w lokalach prywatnych, a co 
najgorsza p ł a t n y c h ,  gdyż p prezydent 
odmówi! im sali ratuszowej Następnie 
wyraził oburzenie na prasę oskarżającą (?) 
przywódców socjalnej demokracji o intere­
sowność. P o krótkiej dyskusji wybrano 
przewodniczącym p. D i a m a n a a ,  żyda, 
który jako uczestnik byłego zjaidu aocja- 
liRtów we Lwowie, wyraził swe zadow ole­
nie, że w-dzi w tym wyborze zapowiedź 
i rękojmię zupełnej jedności robotników  
miast wszystkich.

Porzem towarzysz K u r o w s k i  zabiera 
głos j^ko sprawozdawca z kongresu socja­
listycznego we Lwowie Skreśliwszy histo­
ryczny przeb eg rozwoju socjaoim u w P ol­
sce, utyskuje długo a dobitnie nad nędzą 
naszych robotników, usiłując dow ieść, że 
ona w naszym kraju większą jest niż zz 
granicą, bo nie ma godzin pracy dziennej 
śiJ ile oznaczonych, bo płaca lichsza niż 
gdzieindziej i wyzysk większy. N a dowód 
przytacza stosunki w Borysławiu. Dalej 
powstaje na lekarzy za złe obchodzenie się  
z chorymi robotnikami, potępia obecny sy­
stem kasv chorych żadająe i ego naprawy. 
Na»tępn;e mówca żąda niesienia pomocy 
tym towarzyszom , którzy dla swej wybi­
tniejszej działalności narażeni są na nieprzy­
jemności ze strony władz, czego dowodem  
uiedawne aresztowan e tnw. Daszyńskiego. 
Tu odzywają się okrzyki przeciw rządowi, 
żądania głośne uwolnienia aresztowanego 
itp. W obec tego komisarz JiiUner wzywa 
zgromadzenie do porządku, grożąc w prze­
ciwnym razie rozwiązaniem zgromadzenia

Tow Kurowski po tern interm ezzo  żąda 
porozumienia się istniejących stowarzyszeń 
socjalistycznych i aby we wszystkich zgro­
madzeniach cala klasa robotnicza b e z  
w z g l ę d u  n a  p ł e ć  m a ła  prawo brania 
udziału.

W rzecim punkcie swej mowy tow. Ku­
rowski omawia cel i błogie owoce socjali­
stycznych pism , skreślając ich inarakrer 
i działalność w uaszym kra,u Co do pi- 
BiLa P racy, którego redaktor Daniluk nie 
chciał oddać na własuuść partji socjalisty­
cznej, oznajmia m ówca, że zamiast Pracy 
wychodzić odtąd będzie we Lw ow ie organ 
socjalistyczny S t a ,  który zgromadzeniu 
gorąco zaleca.

Zawiadamia dalej, że kongres uchwalił roz­
szerzanie broszur odezw i pism agitacyj­
nych dla ludu polskiego i ruskiego, a tak­
że pisma ż a r g o n o w e g o  dla robotni­
ków żydowskich. K asty czy rodowe czy 
majątkowe socjalizmu pomija i odrzuca 
jako obojętne i szkodliwe dla klas uboż­
szych, co zaś do narodowości, uważają się 
socjaliści zalepszych Polaków od tych, którzy 
się ze swym pat: ot.zm em  (iągle afiszują. 
W ielcy panowie P olsk i nie potrzebują bo 
im i tak de brze ua świecie, ale dokażą 
tego robotnicy wskrzeszając Polskę, nie 
szlachecką, lecz robotniczą. Religja zdaniem  
kongresu, jest rzecą prywatną, walka zaś 
; rzeeiw duchowieństwu jest potrzebną, 
skoro duchowieństwo miesza się w polity­
kę. Co do świąt nie zabrania kongres 
obchodzęma świąt narudowych czy relig ij­
nych, ale uchwala święcenie 1 maja jako  
uroczystości robotniczej. N a wniosek Tow. 
M ' k o ł a j s k i e g o  aby u nas zamiast 
1-go obchodzono dzień 3 maja, odpowiada 
przewodniczący D  i a m a n d, że dzień 3-go  
maja jest świętem n a r o d o w e  m, socja- 
listyoznem zaś świętem o g ó ł u  robotników, 
który nie zna św iąt naiodowych lub k o­
ścielnych, winien być dzień 1-go maja. do­
dając, aby z p o d o b n e m i  wnioskami to-  
ws.rzysze nie występowali.

Zgromadź* nie uchwal ło obchodzić 1 go 
maja i ua wniosek K u r o w s k e g o  wy - 
słać delegatów na kongresy socjalistów
uustrjackich.

Tow. D o b r o  w o l a k -  stawia wniosek, 
aby najbliższe zgromadzenie odbvlo się za 
cztery tygodun z następującym programem: 
1) drożyzna, 2) ustawa prasowa, 3) sta­
nowisko rządu wobec kwestji socjalnej. 
W niosek jednogłośnie przyjęty

Tow. R e g e r  podnosi fakt, że K u  'jer 
Polski powstaje pncciw ko przywódcom  
partji robotniczej. N a co przewodniczący 
D i a m a n d  zamykając posiedzenie, rzuca 
a n a t b e r r a  na całą_ prasę wogóle a w 
szczególności i osobliwie na Kurjera P ol 
skiego żądając, aby obecni wyrązili swe 
oburzenie. Posiedzenie kończy się trzy 
krotnym okrzykiem . „ N i e c h  ż y j e  m i ę

d z y n a r o d o w a  s o c j a l  n o-d  em  o k r a -  
t y c z n a  p a r t j a ! "

N ie potrzebujemy dowodzić, że co do 
zasad n a r o d o w o ś c i  i r e l i g j i ,  w.lk  
owczą tu przybiera skórę, łudzi słówkami, 
aby zaprzeczyć czynem. Wszak dość wziąść 
do ręki jakiekolwiek pismo socjalistyczne, 
wychodzące w naszym kraju, aby w każ 
dym niemal nnmerze znaleźć rfetylko o 
belgi na duchowieństwo, ale nawet i 
bluźiierstwo przeciw Chrystusowi lub , 
zupełny sceptycyzm. To co mów.my, wy 
karaliśmy już dowodami w naszem piśmie 
i nie zaniechamy wkrótce nowych dowo­
dów przytoczyć na potwierdzenie siów n a­
szych. G dyby nie było w tendencjach o- 
wego socjalizmu K o s m o p o l i t y z m u  i 
n i e c h r z e ś c i j a ń s t w a ,  któżby potępia! 
ruch robotniczy? Lecz jeśli pisma bio­
tem miotają na najświętsze uczucia i zasa­
dy, jeśli na czele robotników naszych staje 
żyd joko przewodniczący i rozstrzyga w 
kwest ach religijnych, to cóż myśleć o za­
sadach, skoro tany są ich krzewiciele? D la ­
tego wyraz o b u r z e n i a  na n a s z e  p i ­
s m o ,  poczytujemy sobie za największą 
chlubę właśu-e dlatego, że wyraz ten w y­
szedł z ust p*. D i a m a n d  a.

Kronika miejscowa.
R a len d a iz .  D ziś. ów. Romana, opata; 

ju tro: św Albina, biskupa i św. Anto­
niny.

R o c z n i c e .

W chwili, gdy zawiązywała się konfede­
racja barska, obradował Sejm na rozkaz 
Reptuna, zniewolony do uchwalenia wszy­
stkiego, co po>eł moskiewski dyktował. W 
czasach przedrozbiorowych nie było zape­
wne momentu, w którymby moskiewska 
brntaliość wyraźniej się objawiła a nie 
było też może nigdy takiej n nas niępp 
radności wubec tycb gwałtów, jak wówczas. 
Eepnin nie krępował się niczcm. Posłom  
sprzeciwiającym się jego woli groził, prze­
mawiającym przeciw iego żądaniom, kazał 
milczeć, lub obelgim i ich znieważał, a dnia  
29 lutego 1768, w  sam dzień zaw iązania  
konfederacji barskiej, zw o ła ł R epnm  p o ­
słów  sejmowych  i tak do nich przem ówił: 
„Jeżeliby, który z Waćpanów ośmielił się 
sprzeciwiać jeszcze wnioskom przygotowa­
nym, jeżeliby jeszcze jaka opozycja się po 
jawiła, to przestrzegam, że nie trzech, ale 
trzydziestu wywieźć każę". Miał tu na 
myśli bisknpa Sołtyka i Rzewuskich, któ 
rych za sprzeciwianie się projektom mo 
skiewskim w Sejmie, z Warszawy, ze sto­
licy niepodległego państwa, pod bokiem 
króla, wobec obradującego Sjjmu, w nocy, 
z domów porwać i w głąb Rosji wywieźć 
kazał. Takiej bezradności narodu i takiej 
zuchwałości reprezentanta obcego państwa, 
chyba po drugi raz dzieje nie w sk au ją  ni­
gdy i nigdzie.

Nabożeństwa Jutro w kościele N  Ma- 
t’ji Panny konkluzja 40  godzinnego nabo­
żeństwa. Kazanie wygłosi ks. dr. Capnta. 
O PP Szarytek na Kleparzn nabożeństwo 
40 godzinne rozpoczęte wczoraj trwać bę­
dzie dziś i jutro. U 0 0 . Franciszkanów  
rozpoczęła się już wczoraj pierwsza pasąja.

Nabożeństwa pasyjne czyli Gorzkie Żale 
z wystawieniem N. Sakramentu i kazania­
mi odbywać się będą w Wielkim Poście w 
lastępującym porządkn: W p o n i e d z i a ł ­
ki  w kościele N. Marji Panny. We w t o r ­
k i  n św. Anny. We ś r o d y  n XX Pija­
rów We c z w a r t k i  w kościele św. P io ­
tra. W p i ą t k i  n SS Felicjanek na Smo­
leńsko, n św T.arbary i 0 0 .  Franciszka 
nów. W s o b o t y  n św. Krzyża. W  n i e ­
d z i e l e  w kościołach.- św. Florjana, św. 
Mikołaja, Bożego Ciała. X X . Marków, na 
Piasku, w kościele św. Szczepana i np Zwie­
rzyńcu n PP. Norbertanek

Nadto w kościele N. Marji Panny przez 
cały Post W ielki c o d z i e n n i e  o godz. 
9 wotywa i kazanie kwadragezimalue.

W  kościele zaś św Józefa n SS. Ber­
nardynek z dniem 1 marca rozpoczynają 
się codzienne nabożeństwa kn czai św. Jó­
zefa, z wystawieniem N. Sakramentu jak 
zwykle i kazaniami w dniu pierwszym i 
ostatnim miesiąca, oraz we wszystkie nie­
dziele i święta o gudz. 6 wieczorem.

Z Uniwersytetu Stopień doktora na tu­
tejszej wszechnicy otrzymał nie p. Jawor­
ki lecz p. Jarocki, co niniejszem prostu­

jemy.
„Z w ite k  narodoWVu Na ogólnem zgro­

madzeniu tego politycznego Stowarzyszenia, 
odbytem dnia 28 b. m. przystąpiono do wy­
boru speejaluych kumisyj do spraw : poli­
tycznych , ekonomicznych i przemyłcwo- 
rzemieślniczych, które się zaraz ukonstytu­
owały. Przewodniczącym pierwszej wybrano 
p St. hr. Tarnowskiego, a jego zastępcą 
p. dra Fr. Z olla , drogiej przewodniczącym  
p. Alf. Lipomana a zastępcą p. dra Jul. 
rieo; zaś przewodniczącym trzeciej p. Wład 
Fischera a zastępcą p. W italisa Szpabow- 
skiego. Następnie pref. di Józef Milewski, 
w całogodzinnem, niepospolitą grnntowno 
ś ią i jasnością odinaczającem lię, okla­

skami przyjętem przemówieniu, przedstawił 
sprawę reformy waluty. Mówca jest Mme- 
tallsrą, w danych jednak stosunkach eko­
nomicznych, handlowych i politycznych, są ­
dzi, że nieuniknioną jest rzeczą zaprowa­
dzenie złotej waluty. Dążyć więc należy do 
teg >, aby reformując walutę, zaprowadzono 
jak najsprawledliw s y stosunek złeta do 
srebra, i aby uwzględniono przy tern do­
świadczeniem państw innych a w szczegól­
ności Niemiec zdobyty fakt, że złoto po­
drożeje. Nie można zatem, nstanawiając 
3to*uiek wartości tych metalów, wziąć za 
podstawę, jedynie tylko przeciętnego kursu 
lat ostatnich, lecz trzeba koniecznie owo 
podrożenie złota wziąć w rachnbę. Inaczej 
reforma ta może się stać powszechną k lę­
ską, a obok tego zamiast doprowadzić do 
waluty złotej, stać się iak w Niemczech, 
ułomną, działającą szkodliwie i njemnie na 
wszelkie stosunki ekonomiczne.

Odczyty publiczne. Komitet „Czasopisma 
technicznego11 urządza o d tz y y  na dochód 
wydawnictw technicznych. P ierw s/y odczyt 
mieć będzie dnia 4 marca dyrektor Jan Rot­
ter „O rysunkn postaci ludzkiej"; dnia 11 
marca p Wincenty Wdowiszewski „Artyści 
krokowscy XVI wieku11: dnia 18 marca p 
Jan Zawiejski „O urządzeniu sceny w no 
wym teatrze krakowskim11; dnia 23 marca 
P Mieczysław Dąbrowski „O nowszych po­
stępach w dziedzinie oświetlenia gazowego11 
Odczyty rozpoczynać się będą o godzinie 5 
wieczorem.

Odczyty, w stowarzyszeniu młodzieży 
rękodzielniczej „Praca11 odbywać się będą 
każdej niedzieli przez czas wielkibgo po­
stu odczyty popularne. Wstęp na takowe 
dozwolony będzie tylko członkom stowa­
rzyszenia i osobom zaproszonym.

Zgromadzenie Stowarzyszenia „Związek 
narodowy11, odbędzie się dziś o godzinie 5 
wieczorem w sali Towarzystwa muzyczne­
go. Na porządkn dziennym będzie referat 
nr. Ludwika Dębickiego, o ustanowieniu 
specjalnych komisyj i referat prof. Milew 
skiego w sprawie reformy waluty

Pogrzeb w  sobotę o godzinie 3 popołu­
dniu, odprowadzono na miejsce wiecznego 
spoczynkn zwłoki ś. p. Arny Jędrzejewicz, 
zakonnicy Zgromadzenia PP. Ursznlanek, 
zgasłej w 54 rokn życia. Skromny ów kon­
dukt trp łanki, prowadził kapeł-h Zg.oma 
dzenia, ks. Józef Błenarowicz w arysten- 
cji ks. Zgromadzenia Kapucynów i Retor- 
matów. Za trumną Pi stępowali, garstka 
słnżby klasztornej i pobożns publiczność, 
odprowadzając śmiertelne szczątki sługi Bo 
żej na miejsce wiecznego spoczynku!

Cześć jej pam ięci!
Z karnawału w sobotę odbyła się za ­

bawa tańcująca w domu państwa radcostwa 
Janów Kwiatkowskich W rzęsiście oświe 
tlonych salonach zebrało się przeszło 60 
osób, które przez gospodarzy snto były p o­
dejmowane. O godzinie 9 wieczo-em roz 
poczęto tańce, któremi dzielnie dowodził 
d. M Ochocza zabawa przeplatana różnemi 
niespodziankami pi zaciągnęła się do białego 
dnia.

Rogatywki. Grono krakowskich „Soko­
łów" obradowało na ponfnem zgrom adzeni, 
odbytem w zeszłą środę nad wprowadzeniem 
na nowo rogatywek, mających wyróżniać na­
szych „Sokołów" od towarzyszy innej na­
rodów iści. Po wyczerpującej dysknsyi, po­
stanowiło zebranie obecne czapki sokolikie, 
nie odznaczające się zupełnie charakterem 
narodowym zarzneić a natomiast ponownie 
przywdziać rogatywki, które są i piękniej­
sze i praktyczniejsze. W tym celu wystó- 
sewano odpowiednią petycję do Zarządu „So­
koła", która zaopatrzona w liczne podpisy 
zapewne na Walnem Zgromadzeniu przychyl­
ną otrzyma sankcję.

„Przeglądu autonomicznego11 nr. 4 o-
puścił prasę i zawiera następujące artykuły : 
Odezwa. —  Pożyczki na cele gminne —  
a bank krajowy przez Antoniego Wrotno- 
wskiego, dokończenie. —  Nasze miasta. —  
Pastwiska gminne, podat M. Orłowski. —  
Uprawa wikliny na odsypiskach rzecznych, 
podał dr. J. Błeszyński — Rozporządzę 
nia Wydziain krajowego. — Kronika. —  
Wiadomości u-zędowe — Ogłoszenia pry­
watne.

Pierwsza budowa. Na rogu ulicy Z go­
da i Jabłonowskich rozpoczęto już bndnwę 
fundamentów pod nowo wznieść się mającą 
dwupiętrową kamienicę. Jeżeli pogoda sprzy­
jać będzie, to w tejże ulicy rozpocznie się 
jeszcze w początku marca i druga budowa 
domu, wznieść się mającego obok kamienicy 
p. Czoponowskiego.

Dla klasy roboczej, pozbawionej pracy 
przez całą zimę, tą te roboty prawdziwem  
dobrodziejstwem 

Przy budowie domu p. Judkiewicza
obok plant, pracowali wczoraj przuz cały 
dzień robotnicy. Wiemy, że p. Jndkiewicz 
jest żydem, więc go nie obchodzi, czy się 
w jego domn święta respektuje, czyli te ł  
nie. luna rzecz, jak się na tę sprawę bę­
dzie zapatrywała władza, czuwająca nad nie­
dzielnym odpoczynkiem, której powyższy  
fakt podajemy do wiadomości. Pow yższy h 
robót podjął się „jedyny w Polsce amlarz- 
dekorotor" p. Tncli, o ^którym niżej mo­
wa. (Naoczny świadek).

W nowo budującym się domy p. Jud-
kiewicza przy plantach, ktoś złośliw y stłnkł 
onegdaj szybę w oknie. Każda szyba ko­
sztuje 15 zlr. Szczęściem, właściciel domn, 
którego plan podawał architekta z Pragi, 
a w którym pracują robutuicy z daleka spro­
wadź ni (oprócz żydowskich tuziemców) nie­
zbyt ucznwa szkodę, bo stać go na nową 
szybę.

P- Tuch w Berlinie. Berlińczykom wo­
łającym pod królewskim zamkiem o cbleb 
i o igrzyska (panem et circenses), przyby­
ła niespodziewana pomoc w osrbie „jedyne 
go w całej Polsce jak długa i szeroka ma- 
Icrza", p. fucha. P. Tucli, któremu i  po­
woju brakn polskich malarzy, oddano malar 
skie roboty w nowym krakowskim teatrze, 
nd ił się do Berlina po czeladź malarską. 
Niedawno sprowadził z Wiednia czeladź la ­
kierniczą do lakierowania drzwi w domn p. 
Judkiewicza, ponieważ się okazało, że brak 
n*m i lakierników. Zresztą i w W iedn:n 
działy się awentury, wytrawiane tamtejsze­
mu magistratowi przez wiedeńskich robotni­
ków. I tamtym więc należała się pomoc. 
Dotychczas milczeliśmy, sądząc, że w te] 
sprawie zabiorą glos nasi malarze i techni- 
y  Niestety, przeliczyliśmy się. Mus:my za­

tem i my uwierzyć, że ani mai trzy, ani 
techników nie mamy w kraju, a gdyby ni6 
kilku lakierników mojżeszowegi wyznania, 
pracujicych pod kierunkiem p. Tuclia w d - 
mn Judkiewicza, to i o przemyśle lakierni 
czym zupełaieby trz-bn zwątpić. Dopiero p 
Tnch ocali honor p Jakiego imienia iVbrótce 
zaroi się n nas od Daddnnajskich i cad- 
sprejtkich robotników. Nasi będą im m ag ii. 
drabiny trzymać i wodę nosić za odpowie- 
dniem wynagrodzeniem.

Nic dziwnego! Żyjemy w epoce, w której 
zac-ynają przewodzić narodowi Diamauci i 
podobii mn „towarzysze". Niech się cieszą. 
Może i oni dostąpią zaszczytu... noszenia 
drabin za obywatelami z nad Sprei i zapa 
lania im cygar

Robotnhy z fabryki p. Zieleniewskiego
zebrali między sobą kwotę 5 złr. 58 ct 
i za pośrednictwem p. Franciszka Kocha 
przesyłają nam ją na rzecz „głodnych 
dzieci*. Pomieniuną kwotę odesłaliśmy ko 
mitetowi opieki nad „głoduemi dziećmi".

Antykwarnie krakowskie. Korespondent 
krakowski „Krajn" donosząc o .Praw dzi­
wych tajemnicach Krakowa" doda.ie od sio- 
bie: „O tych przymiotach antykwam i kra 
kowakich nie wiedzieliśmy, ale mieliśmy i 
tak wiele dowodów jak działają one pod 
iunvm wrględem dem jralizująco. Toć to, po 
części, składy kradzionych książek A po­
mimo, że niejeden antykwarjnsz był kilka­
krotnie o Knpowanie kradzionyah książek 
przekonany, pomimo, *e jeden z nich, pa­
rokrotnie już przedtem karany, zestal schwy­
tany na foimalnej spółce ze złodziejami, któ­
rzy ze składa księgarskiego na wielką ska  
lę książki wynosili, pomimo, że sąd przy­
sięgłych nznal go winnym tej kradzieży —  
pum  mc to żadnemn z nich magistrat, ani 
jaka inna władza administracyjna koncesji 
nie odebrała Wobec tego trndnu się dzi- 
w ć, że antykwarjnsze, ią  na wszystko go 
towi, zwłaszcza, że każdy żydziak ezytać 
nawet nie umiejący otrzymuje z atw ś ią 
koncesję na antykwarnię, których liczba w 
ostatnich dziesięcin latach prawie się po­
troiła!

09ZCzę£nosĆ Dzięki obecnej pięknej po­
godzie i dibroc7yunemu słońcu, zaoszczę 
dziła gmina urasta Krakowa około 500 złr 
któreby musiała wydać na wywóz śniego 

Telefony W Krakowie P. Wincenty Sie­
rakowski, inżynier, który przez c. k dy­
rekcję poczt i telegrafów wysłany został 
do Krakowa, w celn założenia sieci telefo­
nicznej, pracuje energicznie nad wypełnie­
niem tego zadania, interesow ani, którym 
c. k. dyrekcja poczty chętnie codziennie u- 
dziela informacji, licznie się zgłaszają, a 
byłoby do życzenia, aby to czynili z jak 
największym pośpiechem, gdyż tylko w ten 
sposób sieć telefoniczna już w samym po­
czątku należycie mote być urządzoną i 
odpowiedzieć swemu przeznaczeniu Im wię­
cej abonentów tem większy pożytek z te­
lefonów.

Kradziai W s^ d .ie . Jednemu z radców 
sądu wyższego w Krakowie skiadziono z 
binra, mieszczącego się w gmachu sądo­
wym, futro bobrowe wartości 200  złr. No! 
jeżeli złodzieje już sąŚowe binra okradają, 
to śmiało twierdzić możemy, ż e . . .  Kraków 
jest emopejskiem miastem

WychoJżtwo- Wczoraj wieczór zatrzyma 
no na wychodźtwie do Ameryki 16 osób 
z powiatów; rzeszowskiego roptzyckiego, 
mieleckiego i liski go.

Wypadek Z ogniem. Na Kazimierzu i 13 
w mieszkaniu Amalji Eibensbhtz, oberwała 
się lampa wisząca n sufitu. Zaalarmowana 
w tejże chwili straż ogniowa miejska, pizy- 
bywszy na miejsce, została już ogień przez 
mieszkańców ugaszony. Strat żadnych wy­
padek powyższy za sobą cie pociągnął

Ostatnia poczta.

S o f j a  27 lutego. Z ap ow ied zia ł w ie­
czorne przyjęcie w pałacu książęf'> m zo- 
-'tało odwołane natychnrast po nadejściu 
wiadomości o śmierci Wn kowicza. K s:ą ię  
i m nistrowie są bardzo wzruszeni z po  
wodu śmierci Wulkowicza M iędzy publi­
cznością panuje ogólne oburzenie. Uważają 
za niewątpliwe, że zamach na W ulkow icza  
wykonano z motywów politycznych. Pod­
dany rosyjski Iwanow, o którym w spom i­
nają d-pcsi;e ze Stambułu, jako o stojącym  
w zw.ązku z zamachem, identyczny jest z 
sadywiduum tego sam ego nazwiska, które 
towarzyszyło Knulbarsowi podczas ego m i­
sji w Bułgarji. Iwanow opnścił K aul- 
oarsa w Sofji i ztąd ud-J się do K onstan­
tyn- rpola. Tam podobno wyraził się w ja­
kiejś gospodzie, że W nlkowicz zostanie za- 
mordowauy.

T l i
Morskie Oko

Nowy T a r g  29 lutego. N iektóre p sm a  
doniosły w swoim czasie, :ż glośue zn ie­
ważenie c. k. auBtrjackiei komisji sądowej 
w  dniu 4-go lipca r z. przy Morskiem  
Oku w Tatrach przez żandermów węgier­
skich i straż le.ŚDą księcia Hohenlohego, 
ujdzie sprawcom zup°łnie bezkarnie, gdyż 
— rzekomo — komisja nie miaia prawa 
idawae się w charakterze urzędowym na 

terytorjum , będące przedmiotem sporu 
m ędzy oboma połowami monarchji

W adomość ta okazuje s ę fałszywą, gdyż 
zarówno rząd anstrjaeki, jak węgierski, 
postanowiły sprawę te zim dać i ewentual- 
uie nałożyć karę na winnych. W tym ce­
lu okólnikami ministerstwa wiedeńskiego i 
budapeszteńskiego zostały niedawno tema 
wezwane sądowe władze tn.ojsoowe do 
przesłuchania św adków i nadesłania swych  
opinij w tej sprawie; sprawozdania te j'*ż 
zostały odesłane do władz wyższych, któ­
re też odpowiednie kary na winnych w y­
mierzą.

Sowy gabinet franenzki.
P*ryż 29 lutego. N ow y gabinet fran- 

cuzki już s'ę przedstawił prezydentowi rze­
czy pospolitej. Prasa wita gab net dosyć 
życzliwie. Niektóre przecież dzienniki nt 
padają na pana Loubet i towarzyszów bar­
dzo gwałtown:e.

Wulkuwiez.
Sofie. 29 lutego Pogrzeb Wulkowicza 

odbędzie się na koszt państwa w Filipn  
polu.

Konstantynopol 29 lntego, Aresz o- 
waco tu p^wne indywiduum , podejr.mue o 
zam ordow ani W ulkowicza

Z armji.
W ie d e ń  29 lutego. Dziennik rozporzą­

dzeń wojskowych donosi, że oficerowie 
pułków bośniacko - hercegowińskich mają 
zamiast dotj chozasowyuh CZ' rwonyoh fezów  
na prayszl iść  używać czerwono- oruuatnych.

Rozruchy w Berlfuie.
Berlin 29 lntego. Stwierdzono, że w 

rozruchach ulicznych pozbawieni pracy ro­
botnicy nielicznie uczeetn czyli Demon 
strujący motłoch składał eię przeważnie z 
niechcących pracować włócfęgów

Berlin 29 lutego. Niezależne dzienniki 
wykazują, że tutejsza policja podccas roz­
ruchów okazała się bardzo niedołężną.

Brak pracy.
W ie d e ń  29 lutego. Si wierdeono, że 

przeszło 40 .000  t. zw. wykwalifikowanych 
robotników nie m. zatrudnienia. Samych 
szewców, pozbawionych pracy j*-st co naj 
mniej 7000, a wśród stolarzy na 10.800  
ogólnej ich liczby, przeszło 5000 nie ma 
zatrudnienia.

Fałszerze monety.
Budapeszt 29 iutego. W Csatad ujęła 

żandarmerja bandę fałszerzy, złożoną z 
siedmiu Węgrów jednego Rumuna, oraz 
zabrała maszynę, potrzebną do wybijania 
papierowej i srebrnej monety węgierskiej 
i rumuńskiej.

Aresztowanie.
Paryż 29 lutego. Aresztowano na żą­

danie rządu Unji północno dmerykańskiej 
niejikicgo Wilhelma Stiassnego, ponieważ
ałożoupj przei, siebie w W iedniu ajencji 

wystawy w Cn eago przypisywał chara­
kter urzędowy, przez co podszedł zuac-zną 
liczbę osób. Nadto osk arż» Stiassnego  
wspó'nik jego w edeński, bankier L^nn, o 
sprzeniewierzenie

Wyrok śmierci
Wiedeń 29 lutego- Tutejszy trybunał 

sądu przysięgłych skazał niejaką Marję 
Koegl za morderstwo na śm ierć przez po­
wieszenie.

NADESŁANE.

Jedna pró b a  w y s t f o z y ,  ażebj przekonać sio, te  
najlepsze totki (d lzy ) do papierosów »ą:

T U T K I  N I E K L E J O N T
z fabryki 61(19 ?)

S. Wierusz Niemojowsklego
w e  L w ow ie

ta tk i  nieklejoue wyrabiane aą ta  pora -cą *pe- 
jalnych mrazyu jiretnjowanycii na Vvstawie Pa- 

.yzkiej. — W sm aka ■% Biezrównsp6 — przy ro­
bocie paoieroaów nie p nją się.

Oena as lCnO a ito k  od  1 ab . SC ot. 
(Najlepsze w ozdobnych pudełkach l  z łr. 60 ct.).
Do aabycla : W sklepach S. W. Ni*m ijow akiego: 

V,:- LwewL ■ Teatralna 3, Jagiel-ońska 6.
W K rakow ii: Snkiunnice »8. O n  z we wsry- 

tkico znaczniejszych handlach i  trafikach.
Zlecenia zamiejscowe załatw ia aię odwrotnie. — 

Opakowanie gratis —  Przy odbione  50 )0 franci, 
GBTBZEŻUirLŁ N iek tó re  podrzędne firm y wie ■ 
dząc, jak ą  popularno.'o .ą  oiesn, się tlltkl oIokIo- 
JodO Nicmojowskiegc ti&siaduj , : t-rkloty. Uprą- 

jl sle przeto  zwracać buzną u watrę na firm ę:
S. W. Nloziojowokt, k tó rą  k s ł l i  midoklzo ]w>

zaopatrz s ra .
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D iu O B N E  O G iiO a i  U N IA .
d w y r a z u  z w y k ł y m  d r u k ie m  p o  2  c n t . t łp sr y m  d r u k ie m  p i

5  e n t .  —  M in im u m  c e n v  '>prłrilf.rł.n-,« * 5  m
A l f l l C 7 0 r k f £ l  ^* st* Podgórze, i. 169 
n n U O Z D l  n d  obok k o śc io ła , p rz y j 
m aje pan ie  na  czas choroby, w ra z  z ca-

N a u k *  i w y ch o w a n ie .

Lekcj muzyki, .SA n.S.
sei watorjum , za mieszkanie lab życie. 
Wiadomość w Admininistracji .Kurjera 
P o l s k i e g o 4J(\87- )

l i n o  r i a m o  franęalse possedaat 
U I IC  U U II ID  ia  masiąue cherche a 
se placer dans ane familie. Rne Lablcz 
3, Ii-me śtage. 9 '3-?)

Une instl utrice Ł " .f  E
le  f ra n ę a ls  e t  1'a llem an d , un pen mnsi- 
clenne, cherche ane  p lace. S 'a d re sse r  
-ona „ T ra v a il“ p. r  B ochnia 60 .7(1 4)

P o sa d y  i prace.
M r  i c 9 U 7 n u  m łodego, bezźennego, 
n C A U j f A I I J f  k tó ry b y  w y ć w ic z y ł  
się  w  p o słag ach  fe lc ze rsk ic h , p o sz a k a ie  
le k a rz .  B liż sz a  w;.adumość w  A dm in istr. 
„K u rj. P o lsk  “ 59 (2-3)

d o n h P  1 średn im  w ie k a , ird o w a , 
U O U l i a  m ó w iąca  po n iem iecku i z n a ­
ją c a  s ię  n a  k u ch n i, p o szak n je  m iejsca 
ja k o  gospodyni. W iadom ość n p o r t je r a  
w  h o te ln  Im p eria l w  K rak o w ie . ( '- 3

łam  o trzy m an iem , po cenie n a d e r  n m ia r 
k o w an e j. • 90(3-?)

Akademik lub student
szkół średnich, znajdzie umieszczenie 
usługą i Wiktem- W ielocole, 1. 10, I. p

W c n ń l n i l / O  lau  w sp ó ln ic zk i z k a  
W O j J U l l l l l l a  p (ta lem  4 0 0 0  z łr . ,  pc 
sz u k n je  się  do In te re su  fab ry czn eg o , b a r ­
dzo re n to w n eg o , jnź  ro zw in ię teg o . Zgło­
szen ia  pod l i t  A. Z. 4 0 0 0 . A d m in is tra c ja  
„ K n r je ra  Polskiego*. 97(1-6,

j f l i n i p P  ^a t  23 d czący , z pow odi 
I M i p i C b ,  z w in ię c ia  h a iid in , p o sz u k a  
je  posady magazyniera, kontrolera lub 
kai :orzysty, albo  in n ej odpow iedn ie j po 
sady . W iadom ość w a d m in is tra c ji  „S a ty  
r a “, K ra k ó w , G ołębia, 1. 4, od 12 do 1 
w  po łudn ie  i  od 5 lo 1 w ieoz. 594(2-4)

D o n ie s ie n ia  r o sm a ite .

Fortepian

Masło doskonałe

S ch w e lg h o fera , k ró tk i,  
z a  ceno 220 z ł r .  i dw ie  

oy+ry n ow e, są  d r s p iz * d w la  w  sk ła d z ie  
fo r te p ia n ó w  B. G ab ry e lsk le j. K aków  
R y n t.-  R rz y sz to fo ry . 534(6-?)

w ie jsk ie , 
ku -benne,

w  w ię k sz e j 1 m nie jszej lloś>-l. do natn* 
cła po 1 z ł r .  z a  k ilo . Mały Rynek, I. 5, 
I I .  p ię tro . -s88 1-4

I anrłanor> w led eń -k l w  dr-brem 
L a l l U a U O l  s ta n ie , le k k i, do 3prze- 
d u a , p rz y  u lic y  S ta ro w iś ln e j,  N r. 16

. H7 3-3

|/#imionioo t h  p ię tro w a , w  p o tu  
n a i l l l C I I I U a  ż a  p la n t,  obciążona dłn 
giem  B anka  k ra jo w eg o , z p o w jd u  zm ia 
ny  s to su n k ó w  fam ilijn y ch , je s t  tan io  do 
sp rzed an ia  B liż sza  w iadom ość u l lk w l 
d a to ra  P o w ia t. K asy Oszczędności. Ul. 
św . M ark a , L. 5. 591 (2- 1 |

Lokale.
P n l f ń i  na  wyboklm parterze z w ik tem  
r  U  U  UJ d0 w y n a ję c ia  od 1 m arca. P lac  
M atejk i, N r. 5. W iadom ość n s tró ż a .

5 6 8 i 6-6)

Pokój duży frontowy,
.adn le  um eblow any j a  I. p ię trz e , z ca 
łem u trzy m an iem  lu b  bez tak o w eg o , z a ­
ra z  do w y n a jęc ia . Ul. G a rb a rs k a , L. 12.

567 1. -10)

M i a C 7 l f Q h i o  sk ła d a ją c e  s ię :  z sze 
I n I O o A l t a l l l d  śc ln , pięciu , c z te rech  
i trz e c h  pokoi z k u c h n ią , p rzedpokojem , 
s try ch em  1 p iw n icą , n a  I. i II . p ię trze , 
c i  n i. Ja b ło n o w sk ic h , 1. 14, do w y n a ję
cia. 686(4 4

T r 7 V  n n V n i p  kucvn ia . s try c h  1
I ■ A .J  U l  \ U J C ,  p iw n ica , do w y n a ­

ję c ia  n a  Podgórza , od 1 k w ie tn ia  b. r., 
I. p ię trz e  od f ro - in ,  p> d Nr. 103. 

W iadom ość w  a p ’ece n a  P o l j rz n .
i

Dwa pokoiki z kuch ą.
lub  p -zed p  ik n ’em, n a  U  p ię tę  e 48 n 
ęc a  od 1 k w in ; ia . Ul S z c w sk ... Nr 7

ó1 K i :i

♦  ♦ i 0 4 m o * 0 8 0 « 4 0 0 « 0 0  ♦ ♦ ♦

:  Paryż 1889 r. złoty i : d a l .  ♦
♦  fi.ł©  złr. w złoci , jeżel „CrSme k 
J  Grolloh14 t ie  i r i s z c y  w siystkich p.. n. J  
W skórn ch, jak o to : piegów, plam wą- 4
> trebianych, opalenizu?, węgrów, czer- ♦  

J  wonośoi nosa i t. d. ♦
ę  Płeć pozostaje do późnej cta-ości rało- J
ę  lzieóczo św .ria  2 i a a ć  trzeba wyra- .
> i s l e : „CrSm e 6rolloh“ o n a  60 eut., ♦  

5  ?dyi i k<.z .je się wiele 1 ii dowań. J  
W Należne d tego m ydło: „Savon liro y
♦  llch“ . k szt. 40 cnt. ♦
♦  Grolicba ,.H alr Mlikon4 najlepszy śro 
^  dek do tarbow am a wł .sów złr. 1 do 2
♦  tie  er iny sk ła d : J. Grolloh, Berno. *
♦  Dostać można we » szybkich wieksz. ch ♦  
J  hand.acb. 6i(9-?) ♦

Sadzonki i ' '
itaranoie opakowane ri.jsy ła  za zali v ką po 

cz-ą lub kileją 177(4-20

Leśnictwo Zassów pod Czarną
I. N islo n a  za 1 fn n t= V i kilo:

Sosny zw czaj-ej P irn s  silvestris) złr. 1.20 
„ nmer. i P. strobas W eym nthi „ 3.50
„ czarnej (P. a n s triaca i „ 1.20

Świerk--........................................................  „ 80
Modrzewia  ............................,  9
A kacji.......................................................... „ 30
B rz o z y ............................................................  50
01. hy .......................................................  „ 65
Jesio o a ...........................................................  15
II. Sadzonki sosna z w y z  jn a  1-roczna 60 
c n t ,  sosna tz a ra a  r  czna 6 ct. 1 sadzonek 
toiny 2 . 3-letnich aie sprzedajem y, bo n i­

gdy nie są do ku ltury  zdatne). 
Świerk 2, 3 i 4-letni po 1, 1.50 i 2 t łr .  
modrzew 2, 3 i 4 letni po 2, 2 50 i 3 z łr 
brzoza 3 i “ le tn ia  2.50 złr., olszyna 2 1 
3 letn ia  po 2 i 3 złr., skac-ji 1 i 2-letu 'u  
po 2.50 i 3 złr. C rategns (b iała ci- ró na 

ży w o p ło t)  10 złr. za IO O Ik sztuk

S ł y n n e  i

suszone J a r z y n y !
Izdebn ickie ,

p o  ce n a c h  fa b r y c z n y c h
142 do rabycia  w handlu (7 12)

i. KOSZ w KRAKOWIE,
u l l o a  O - r e d z b  Ł .

Oo sprzedania:
Zbaraż

klucz na Podolu Galicyjskiem, 
w powiecie Zbaraskim,

Czskary
dobra w powiecie Zbaraskim.

Górki ze Surową
dobra w powiecie Mieleckim

Objaśnień udziela i oferty 
przyjmuje pełnomocnik S te fa n  
S ę k o w s k i , właściciel dóbr 
W o jsła w  poczta R zo ch ó w . Po 
średnictwo wykluczone. 184(2-8)

Ostrygi Ostendzkie

J .

codziennie świeże
poleca 16 (.i 3|

H A K T D E L

W KRAKOWIE.

I  Poszukuję dzierżawy
FOLWARKU
około 100 morgow, dobrze 
zagospodarowanego w bli­
skości większego miasta, lub 

|  przyjmę posadę rządcy.
” Ogłoszenia proszę adresować j 

A. S. po te-restante poczta: 
U-.tr/,>kł-Soliua. 3(2-1

w srsjw srsrs/sjw si "s /sj {ł óii

Wszech nank lekarskich

Dr. Edmund P uch ach
o r d y n u je  

j a k  d a w n i e j  o d  g o d z in y  2 - g ie j  
d c  4  p o p o ł u d n i u .

Ul. Sławkowska, L. 24.
Parter. 6(21-?)

PIWO
z ekstraktem  słodow ym

wyrobu 1993(8-8)

KONSTANTEGO WISZNIEWSKIEGO
Aptekarza w Krakowie,

polecone p n e z  Towarzystwo Lekarskie kra - 
kowsrie na wniosek b--misji przemysłowej 
tegoż Towarzys wa, pism em  z dn .a  24 

Kwietnia 18o9, L. 338.
S p o s ó b  c ż j  c i a :  Dorosłe osoby uży- 

wać mogą w iftzie kaszlu, kataru , płuc i żo- 
łą  ka oraz w n z ie  osłabienia, po małej 
szklaneczce przedpołudniem , przed wieczo­

rem  orao idąc na spoczynek.
C e n a  f l a s z k i  36 o e n t ó w .

Bezpłatnie i franco
pobyła i d  żądaihc cenniki 
swych wyrobów, fabryka  
127 szk ła  w Birczy. (9 18,
-  I LCH  .g M g c r r w i  '

iiJy mi potrzeba tnse- 
row?fc 6 277-?)

 ̂ stc.iaiika.ob Iwnwstktcb i i»
IV id) U i-ą ji iw T c )  l a k r i  t e i  w  1 3

p a n ic z n y c h , 10 sa ła tw ia ir  
i-o «6Tsrssfi n a jtan iej przez

i S a E . r 1 ¥ ■  ■  m m m  u

w n w n  TTT?>7. A T W O I M I  W

m. lim ru mm)
Lwcw, Kopernika II.

Z żyta, czysta, 8-letnia
ż y t n i a  w ó d k a
Lez cukru i bez anyżu, w 
skutkach zastępuje zupełnie 

| koniak, poleca handel Ka­
rola B iłł ‘bana we Lwo­

wie. 134 3 I | |  

Na składzie W  Krakowie 
w handlu J. Wentyla

■ p i

n
■ U l

mr Zające
w cał -ś. i ab d izęś i ,  stosunkowo taniej 
u l  nnęso w łi-w. . sum  nę, bu łun ty , jarzą- 
bsi, kari pat y, śn iigu ły , przepiórki i kwi 

Ci oły ; 102(2i -20,

B  L J O ] \ r
w ybortj woł.ń>ki po 2 złr. i nader poży 
wny włi.sLego ay r bn aziczyzny rozm ai­

te] i .iriAiu po 3 złr. ' / 2 k ilo;

Pasztet
osobliwy z razm rltij dzi. zyzny i drobin n? 
sposob francuzki wyrabiany zł. 1-50 >/, kio;

Świeże ryby i marynaty
z ryb rozm aitych; wyborowe Grzyby suszo­

ne, Ma J o  deserowe i k u chenne;

Szmalec na pączki.
Słonina, Miód lipcowy. W arzywa bocheó 

skie i Owoce zasuszane;

JABŁKA TYROLSKIE
poleca

KAROL KNOHECK i Spółka
»  Krakowie, przy ul. Floriańskiej 1,23.

JbudG^PinlSr51ihJtqi!(gpł5B5^555B5BPihJUiiiifgifiigCi fj

H 66 TYLKO PRAWDZIWE ( r 11

gra n a ty  w opraw ie
am etysty  m ołdaw ity  i t. d.

W z o  r  y  z w  y s t a  w y  w  P r a d z e .

1 Ferdynand Hofwann,
|  Kraków, ul. Grodzka, 26. jj

Mam zaszczyt donieść Sz Pu 1)11 
czności, iż przybywszy z Warszawy, 
założyłem w Krakowie, Rynek głó­
wny I. 22

Skład Obuwia
w ła sn e g o  w y r o b u  

Ceny na towar, za którego dobroć 
sumiennie zaręczyć uio^ę, naznaczyłem  
możliwie najniższe. K am aszki męskie 
oddaję począwszy od 3  złr 5 0  cnt., 
a damsk e od 3  złr. i wyże i stoso­
wnie do wymagŁu 8D3 8 -?)

B ro n is ła w  D obrzań sk i

i MAG!S TER
♦  lab 16 (--i)

♦iasystent farmacji,;
« potrzebny ua prowincję « 
♦  ^
♦ Zgłoszenia przyjmuje M .  J
l  L. D o b r o w o ls k i, N o w a - J
♦ W ieś, p o c z ta  Ł ob zów . ^
♦

} »  -4>*

4 Porządnych ajentów, ►
4  poszukuje we wszystkich miejscowo ^ 
J  Ł  ach zdolny Dore bankowy, w celu K 
^  sprzedaży w A ustrji prawnie djzw o- T 
Ą  lo jych  uap :erów państwowych i lo- P  
Ą  sów ua wygodnych warunkach cpł K 
^  ty i rzy m ałej pilności, m ożna zaro T 
^  bić miesięcznie 100 do 30* z łr ^  
A  Oferry adresować J. ROTTER, Bu- K 
j  dapeszt, A ndradsystr. 52 . ie39i : 12 , ^
▼ ▼ V W V 4 V T  r 3 f

NOWO URZĄDZONY
Magazyn Konfekcji Damskiej g

sp ec ja ln ie  iii-ni-o > p ł

Ubioruw dziec ^nych w wielkim wyborze |
polf ra

MARJA B0UR00N, ulica Szewska, Nr. 19, parter, m
Zamówienia w ykorują się natychm iast.  s

I  < ! ! ■ ■ ■ ■ ■ ■ ' « ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■  8  a a r  l - h - b

! ! S e n s a c j a ! !  ! ! S e n s a c j a !
Ważne dla rodzin obcych i tutejszych.

PIERWSZORZĘDNA RESTAURACJA CZERMAKAo
Wskutek zaangażowanych nowych sił i z powodu przygotowań do 

następnych przedstawień będzie lokal przez Sobotę i Niedzielę zam rięty 
W poniedziałek dnia 29 Intego a następnie każdego dnia będą się odbywać

Wselkie międzynarodowe Przedstawienia.
P i e r w s z y  w y a t ę p  l-<‘ (3 ?;

Ś p iB w a c z k i w ie d e ń s k ie j  L U D W IK I ZIKA  
i komika H BITTNERA

! ! !  K T o w o ś ó ! ! !  Po raz p ierw szy ! !  1 B T o w o e ó  ! ! !

Partja Klabriasza
Wielka komiczna sensacyjna scena. Przedstawiona w Peszcie 500, a w 
Wiedniu 470 razy z niesłychanem powodzeniem. Program zupełnie nowy. 

Początek o godzinie 8 wieczór. Wstęp 4M* centów

:<s

®  N A J B O G A T S Z E  W T E K S T  I RYC INY  C Z A S O P IS M O  O B R A Z K O W E  P O L S K IE  ©  
«       ^  ^

W  -v* /  /

&
V i l

$&&%

JULJAN KURK1EWICZ
Kraków, Maty R ynek, obok kościo ła  św. B arbary .

Pi leca swój obficie zaopatrzony skła.l artykułów religijnych, papieru, iiiate- 
r atów piśmiennych i wyrobów skór owjeh i t. Książki do u: b iżcństw .

>]skie i niemieckie od najskromniejszych do n j . ‘fektow ii'ejs/vch, od 15 cnt. 
Obrazy i obrazki św. Pańskich w l a rd 'o  wielkim wyborze. Koronki I róiarioe 
w różnych gatunkach. Ordery kotyljonowe, Papier Ustawy w kasetkach po lo t 
-skowany, od 3 - cnt. Przyjnuje się obrazy do oprawy w ramy bardzo gusto­
wne. Zlecenia i  prowincji uskutecznia się odwrotną po-ztii, nielicząc opakowania.

Ceny nizkie. 3'?9-?)

0 0 0 0
P i

M O C M E  I  r , R W i J t Ł H i  '

I. kraj. fabryka rękaw iczek  i bandaży rnptnrow ycb , brzusznych  i innych opatrunków
ANTONIEGO M IR K IE W IC Z A

Krabów, ul, Grodzka, 1. 31, obok handlu Wj. Kosza. Fabryka ul. Mostowa, 1.6, na Kaźmierzu
P i

R ę k a w i c z k i  w n a j l e p s z y c h  g a t u n k a c h  g l a c e  i d u ń s k i e ,  z i m o w e  i l e t n i e ,  w  r ó ż n y c h  d ł u  
g o ś c i a c h .  B a n d a ż e  b a r d z o  g u s t o w n i e  w y k o n a n e ,  w e d ł u g  w s z e lk i c h  p r a w  h i g j e n i c z n y c h ,  
( k t ó r e  n a  ż ą d a n i e  s a m  z a k ł a d a m ) .  W i e l k i  w y b ó r  s ze le k  g u m o w y c h  i h a f t o w a n y c h ,  
w ł a s n e g o  w y r o b u .  P r z y j m u j ę  z a m ó w i e n i a  n a  u b r a n i a  j e l o n k o w e ,  p o d u s z k i ,  p r z e ś c i e r a ­
d ł a  i i n n e  w y r o b y  s k ó r z a n e  w  z a k r e s  t e n ż e  w c h o d z ą c e .  C e n y  n izk ie .  P r z y  z a m ó w i e ­

n i a c h  h u r t o w n y c h  z n a c z n y  r a b a t .  9 • (4 7-F)

I f HANDEL TOWAROW KOLONJALNYCH
w i e l k i  w y t a o r

W SZELKIC H GATUNKÓW WIN, 1
iiraku, rumu, koniaku i rozmaitych 

L  1  I ł  l  e  r Ó  W  k ra jo w y c h  i  gagram cgnych, j
polecają współwłaściciele firmy jfżfc-ao)

G . M . G O E B E L  I  S  Y N O W I E
u l i c a  G r o d z k a ,  Nr .  15,

S T ,  G 0 E B E L  I J .  B I L E W S K I
O bok h an d lu  POKOJE GOŚCINNE.

Piwo pilztneńSitie im szklanki.

i  A r  ©
D W U T Y G O D N IK  I L L U ^ T R O W a N Y

O  wychodzić będzie w roku przyszłym , jako w piątym swego Q  
©  istnienia, odświeżone i urozmaicone nowemi działami: puiit; ^  
^  cznym i społecznym , przy ffspółpracownictwie uajzuakomi- TS 

tszycli s i l  literackich i artystycznych.
V? Prenumeratorowie, którzy wniosą wprost do adm inistra 
O  „Świata4* (k iak ów , 40. IJiica Ulorjauska) z góry cało- £5  

roczną prenum eratę, bez pośrednictwa, otrzymają jako pre- t < 
mium nadzwyczajne oryginaluy własnoręczny rysunek je- 

. dnego z artystów naszych. Prenumeratorowie z prowincji, pragnący v  
W  z premium tego korzystać powinni nadesłać na opakowanie OJ
&  i pzzesyłkę rysunku 50 centów 20l9(S- )

Prenumerata na „Świat44 wynosi:
eo

O  R oczn ie  1 9  złr.; P ó łr o cz n ie  O złr.; K w a r ta ln ie  3  złr. 05  
g j j  A dm inistracja „ Ś w ia ta " 1 Kraków 40. Ulica F lorjańska

W  I *  r z e  ^ l n i  n a r o d o  w  e  J

R K i i L N O S Ć
o 62 morgach, w tern uzy Zdryoions staw»i i para z aleja wjazdowa 
dalej dworek murowany o 6-ciu pokojach na suterynaoh, z dwoma we 
randami, wreszcie osobno kuchnia i Dudynek gospodarery, wszystko z 
urządzeniami, meblami i z inwentarzom, za sumę 0 0 4 *  zaraz do 
sprzedania w kanceJ uj adwoKata Dra Markiewicza w Krakowie, ulica 

  Grodzka, Nr. 15. ui'(Vid>

S K Ł A D  F O R T E P I A N Ó W  
B .  G  A B R Y E L S K  I £  J  

K R A K Ó W  R Y N E K  K R Z Y S Z T O F O R Y

>  
Vy_ y

.2 y 
o  - r i -  y

_ y-i y
».2  y 

?  5 - >

2  *

Handel galantcr> jny, oraz skład przyhorów do podró­
ży i artykułów do pisania

S. W I E R U S Z - N I E H O J O W S K I E G O
K r a Ł ó w ,  B u l ]  i o n . n i o - 3  1 .  2 6 .

Poleca tutki (gilzy), nieklejone, własnego wyrobu niezrównanej dobroci.

IŚ86T 100 aztuk od 12 centów
Zlecenia zamiejscowe — odwrotnie. O pakow ane "ra tis  Przr n,<. 

biorze 500., kosz* i transportu  punosi fabryka. 1551(61 ?)

H A 3Ś T D E L  " W I T T
. S ir. 53^5

a a ł o ż o n y  w  K r a k o w i e  r o k u  1806. 198 3 4 12 )

Poleca swe (loborovve winił węgierskie, austrjackle, 
fraticuzkie, włoskie i inue, tudzież szampany i 
koniaki. Cenniki i próbk’ gratis i fiauco. Handel przy 
ulicy Grodzkiej, 1. 44 Składy transll »wo, prgy 

u lic y  B rack iej, 1. 13 i  K anon icgej, 1. 20 .

S S S S S S S 2 S S S 8 S S 8 Ji i s s r s r

B e z  B l a g i !
NAJWIĘKSZY WYBÓH!

fo r tep ia n ó w  p iau^ n iflch arm oD ij
'W  SKŁ 4 DZIK FO R TEPrtN Ó W

JAKAMattusKORDELKIEGU
.”C  Śś o  w  i  *

FEIGLA
Eau de Lilas fleuri.

N ajlepsza toaletow a woda z bardzo 
m iłj m zapachem , rozpylona w pokoju, 
utrzym uje -ardzo długo ewoj zapach 
Cena flaazki wraz i  niklowym rozpy- | 
lai-zem złr. l ,  cnt. 20. U trzym ajem y 
także na składzie toaletow e m ydła na­

szego wyrobu. 157(3-17)

F e®  i Spółka w Pradze.
Założony w r. 1815,

O tó łjrt.
La ióO » w i r t  im. oprócz kopi'*-, om 

Wspólna pań->*w ,wa rei.ta  papierowa 
Galicyjskie obliuacjp indemnizacyine 
4*/0 gailcy ssie  Obli-"•.cie propinacyjne 28-letn-
4%  galicr ka pożyczka k ra jo w a ...................
41ó°/n n v ,  . . .
3 ’ '0 Obligacje komun, galic. E^nku kraiowegt . 
4 Listy iikwi.1 Kró'"Stw4 Polskiego ta  l ° 'i  

im wart. oprócz kuponu bież w rn tlach  i kor

Lrst’1 za?tourne i dtutne
Za 190 fi. im. w art. oprócz cupouu bie>a-*ev- 

4*4, “/a f t r  »e«t 1. Bankn kr" ' ‘ "go
4 ’Jr n f ,  7 ’
4°

, . -c
4°/, - c .  I-

Kurs pieniędzy i papierów publicznych
K r a J z ó i *  28 lutego.

Waluty.
Babie rosyjskie papie-*we ?a 1°'
Marki n iem ieck ie ............................. . . .
30-to franków k' ważna .
Bubel b. ebrn> obrączkowy.................................

jrUsą iądsjt

16 — >18
*7 6^ 18 -

30 40
3*1

4

3
■

' 1

7 - 9

l> 9

a »
A  20 100 -

6 ’ j  la  ty  zast. gal. B ruku  hipot. 5po Lw. prem .. 
©/o » u » » » » » ulepi.

n l  l  » » e
8°/0 L isty  zast. Zakł. kred. ziem. w Krak. 36 let. 
6%  Listy dłużne Zakładn kredytowego włońciań-

ik ieee we Lwowie w I t k u n d . ...................
5°/„ Listy JłniDe Zakładu kredytowego włościan-

skleec 7 e Lwowie ic iikio id .................................  .
Listy zas wne Tow. kredytow egj ziemskiego 

griMeni-wa i oiskidięo z r. J869 L it A za 100 
-h  iw t o-óet Inponn bież. w rab . i kop.

A  AL i

i .Ipi (tarol.
I wow

■v -skici-o
•«> 1 - n

hoieĄowe » banluioe 
w, I ipona bieżącego

ik a  ............................ po 210 złr
n iiow ieek iąj. . .  „ 200  „

kc ip. Wv Lwot7ic , 200 „
W  n i Drrera-isłr

. . . „ 800 .

. JlriiKi w. . . .
S ta r .is is"  )M ..................

insTriaoki*".) .werwone«ro K rzt t , 
węgł ki-ife ,
włotkiego r

Bazylikę B udt-Pesztn  . .

pŁ eą
107 40 108 —
100 4D 101 10
98 20 99 —

100 — 101 -

69 — 62 -

62 - 54 -

100 50 101 B(

211  —  

247 - -  
£18 —

21 50
,9  50 
18 50 
l?  — 
2
*• 40

213
249
323

S2 6<

17 5‘ 
i
(3 -  

-  4

•iica śvt. Anny, (hotel Victorja). 

Sprzedaż. Zamiann. Wynajem. Ceny bezkonkureucyjne. 
W&T Przy odpowiedniej gwarancji daję ka­
żdemu na raty. Przy cenach sprzedaży na 
raty d o l i c z a  się odpowiedni procent, gdyż - 
każdy rozsądny i u c z c i w y  zrozumie teg o fl 

legalną potrzebę. 'W i o-io) I
T  Z ! Z  T 3 L A G I !  '̂il

F. CEMBRONOWICZ
oo majster szewski

w Krakowie, ul. św. Tom asza, 1.21, filia ul F lo rjańska 1 .15
poleca obuwie własnego wyrobu d mskie od 
3  zir. 3 5  cnt. i wyżej, Dziecinne z najlepsze­
go materjału. Reparacja tania obuwia i kaloszy.

@@@@oei@@@@io@@®ei®oo@i@@@@o@  
Barnuru. ojciec reklamy,

który umarł uiedawuo jako miljouer, mówił bardzo często, że swój 
ma ;tek i swą sławę zawdzięcza iedvnie oryginalnej reklamie Jego 1 
dewiza 1632( 1-?)

„Drcga do bogactw prowadzi przez 
farbę drukarską",

powinna by być przez dzisiejszy świat handlowy wziętą do serca, 
szczególniej my w Austro Węgrzech powinniśmy się starać na dro- 
dze reklamy popierać interesa naszegc. przemysłu. W  umieszczaniu V ?  
anonsów tak w tym jak i w innych dziennikach, oraz kalendarzach 
całego świata, pośredniczy znana zaszczytnie w kraju i za granicą, 
ekspedycja anonsów J Danneberg, Wiedeń I. Kumpfgasse 7, 
fon 4022 Jeneralni reprezentanci najznaczniejszych .-uropejskich 
książek z rozkładami jazdy jak „Konduktor44 „Telegraf H endschla44, KJt 
L jyret Ch lix  w yłączna agencja znanego w świecie „Telegrafu 
Hendschla dla Austro-W ęgier, Holandji, Szwajearji i Włoch Check 
Clearing Contu A 807074 c k. pocztowej Kasy oszczędności
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Niezwykła, a nawet jedyna sposobność
NABYCIA ZA BEZCEN DZIEŁ ZNAKOMITYCH AUTORÓW.

Kto z poniższego spisu nabęizie dzieł z i  cin? oisrwjtną h ć a l ł j o^ą  z i  10 łr. za­
płaci tylko 3 złr. 25 cnt — Kto nabędzie za złr 20 płaoi tylko 5 zł. 50 cit. — 
Kto nabędzie na 30 złr., płaoi ty lio  7 z»r 50 ont. Kto wreszole nabędzie za 40 zł

płaci tylko 9 złr.
Asnyk (Ely) Cola Rienzi, dram at w 6-ciu aktach, cena pierwotna 'n tY o ^ o w i 2 zir. 
Bartoszewicz Julian. H istorja pierwotna Dolski 4 tomy str. 5u0. 522. 450, 336. cena 

4 złr. — Szkice z czasów Saskich str. 39o, cena 3 zir. 50 eut. — S tu .  a hi­
storyczne i literackie 3 tomy str. 4 0 t 399 i 400, cena 10 z łr  50 cnt. — Anna 
J 'g irllonka  2 tomy razem str. 495, cena 3 złr 50 cnt. — Kniaź i Ksiąię 6o cnt. 

fu"n8k Melchior ■'C, H isto rja  Kościoła polukieg j 3 tomy str. 512, 389, 555, cena 12 zir. 
BuszczyAskl St. Rachunek polskiego sumienia. Cena 1 złr.
Choiński Jeske Teodor. Z miłości, opowieść jakich wiele. Cena 1 zir. ' 0 cnt.
Dzleduszycka Anastazja hi- Listy nanczyneiki. Cena 1 złr. 20 cnt.
Dzieduszyckl Izydor. Der Patriotism us in Polen in seiner gescbicliMicheu Eutwickelung 

str. 224 Cena 3 złr.
Gozlan Leon. Niagara, powieść o stu trzydziestu kobietach. Cena 80 cnt.
Helsig. Przewodnik do rysunku cyrklowego i linijnegi tako wstępna nauka geome- 

trji wykreślnej rysnnków architektonicznych i t. d. Cetia 2 zir. 80 cnt.
Hoffman A W. W stęp do nowoczesnej chemji w 7 wydanin. Ce a 2 złr. 40 cnt.
Jellnek Fdward. Polskie panie i dziewice. Cena 1 zł 
Kochanowaki lan. Bffmy łacińskie. Cena 80 cnt.
Kozlebrodzkl hr. W. Kiandia, dram at. Cena 50 cnt.
Krasicki Ignacy. S tyry 40 cnt. — Mysz is. Cena 3 cnt. — M onoinlncii. i Antimouo- 

macliia. Cena 30 cnt. — W iersze różne. 40 c n t  — Wojna Chocimska. Cena 2R cnc. — 
Pieśni Ossyana. Cena 30 cnt. — Przypadki M ikołaja Doświadczyńskiego. Cena 80 cn t.— 
Hi stor ja. Cena 60 cnt. — Pan Podstoli. Cena l  złr. 20 cnt. — Listy. Cena 15 cnt. — 

Komedje. Cena 1 złr. 20 cnt.
Łoś hr. Wlnoonty. „1780“ Obraz dramatyczny w pięciu aktach z faktów dziejowych. 

Cena 80 cnt.
Mili J»hn Sturrt O rządzie reprezentacyjnym  str. 263. Cena 2 złr. 40 cnt.
Muller Max prof. B jfigja j.k o  przedmio* umiejętności porównawczej. Cena 1 złr. 20 cnt. 
NlemcewicŻ i, U. Powieści poetyczne i drobne wiersze. C eni 1 złr. 20 cnt. — Leibe 

i Siuru 2 tomy razem. Cena 1 złr. — Bajki oryginalne. Cena 40 cnt. — Jan  
z Tenczyni powieść historyczna 3 tom y razem. Cena i  złr. 50 cnt.

Opaliński Krzysztof. Satyry, Cena 80 cnt.
Schmidt Henryk. Szkic historyczny dziejów 30-letniego panow ania S tanisław a Augusta 

z 8-mm rycinami Kossaka i W. Eljasza. Cena 1 złr. 50 cnt.
S7pader8kl X. Patrologja 2 tomy. (Jena 4 złr.
Źullński dr. Tadeusz W iara i wirdza. Kraków 1876. Cena 80 cnt.

Księgarnia K. Bartoszewicza
Kraków. Szewska 15.

Teatry amatorskie
wydawane pod redakcją JÓZEFA BLIZIŃSIkłEGO. 

Dotychczas wyszły 
i są do nabycia we wezyatkich księgarniach:

1. B r o ń  n i e w i e ś c i a ,  komedja w je­
dnym akcie p. Benedixa. 30 cnt 1503(53?)

2. Z n  p o z w o l e n i e i n ł a s l i a -
W Pi p  71H ? , komedja w jednym akne | 
p E. Labiche i Delaeour. 30 cni.

5 Ł a p K a  n a  m y s z y ,  komedja w 
jednym akcie p. Roseaux. 40 cnt..

4 P a r t j a  p i ń L i e t y .  40 cnt
T a J Ł l e  w s z y s t m ^ ,  kf.medj i VI 

1 akcie K. Narreya. 30 cnt. 
M o n o g r a m ,  krotochwila w jednym 

akcie Antoniego Siemaszki.

5.

6 .

tv  law**, i t o u l iy  i odpowindzlalay ndaktsr: Dr. < af OrławstfE Di x  Wł. L  Asazyta I Sptłkl, pid zarz. Jana Gadowsklago-

^


